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Kazimierz D2JIEDZIC 

Zagadnienie śr6dkarbońskich dyskordancii 
w p6łnocno-zachodniej części niecki śr6dsudeckiei 

WSTĘP 

Prace rf:erenowęostatnich lat prowadzone wDO'lnośląSkim Zagł~biu 
Węglowym zgrO'madziły obfity materiał odnośnie do rozwoju formacji 
ika.rbońskiej. W świetle tych materiałów, niektóre dO'tychczas dyskusyj­
ne zagadnienia mogły :być od nowa przeanalizowane. Jedno z takich za­
gadnień, rozpatrywane w artylkule, dotyczy utworów występujących 
na pograniczu dolnego i górnego karbonu w OIbszarz,e na zachód od za­
głębia wałbrzyskiego. W literaturze spotyka się pOglądy suponujące 
obecność dyskordancji między utw·orami obydwu ' oddziałów kal1bońSkich. 
Prablem ten w odniesieniu dO' najbliższych okolic Jabłowa rozpatrzy­
łem oddzielnie (K. Dziedzic, 19:6'0, 19tH), rozszerzając w międzyczasie 
obszar spostrzeżeń po okolice Kamiennej Góry. Na !przeStrzeni liczącej 
ponad 8 km długości poddano obserwacjom utwory ,budU'jące strefę 
graniczną dolnego i Igórnego karbonu. Ponieważ maC'zna część terenu 
pozbawiona jest ods~onięć i sła·bo zr6Znicowana morfologicznie, przepro­
wadzon·o r.oIboty ziemn·e. CałiCJIŚĆ ,prac finansowana była !przez PAN. Wy­
korzystano również odkrywki wylkonYwane w trakcie prac poszukiwaw­
czych przez iPTzemysł ·węglowy. Dzięki rf:ym robotom można było poznać 
liJtologię, następstwo i ułożenie Skał kaI'lbO'ńskich. 

OHAIR'AKTERYSTYIKA IJITOLOGlCZiNA I NAlSTĘRSTWO U1WORÓW 
W ;S1'ffiEFIE ORiAIN]CZlNE.J 

Utwory strefy .granicznej dolnego i górneg.o 'karbonu są na ogół 
monotonnie wykształcone. IP.rzewa,gę stanowią zlepieńce, w mniejszej 
ilości natO'miast występują skały drobnoziarniste, któryttn w wyższych 
partiach towarzyszą nieikiedy cienkie pO'kłady ;węglowe. Udział wymienio­
nych typów litO'logicznych zmiertia się !pO' rozciągłości. W pewnyC'h prze­
!krojach biorą udział wszystkie luJb większość odmian litO'logic·mych. 
w innych zaś obecny jest ty1!ko jeden typ osadu. W rezultacie zarysowu­
ją się poprzeczne segmenty zawierające lulb po~awione wkładek drobno­
,ziarnistych. W. segmentach zawierających wkładki drobnozia.rniste ska-
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)y te pojawiają się w pobliżu stropowych partii serii dolnokarlbońskiej. 
"'_. ~kiedy, jaikIQ cienkie przewarstwienia, zaznaczają Isię również w niż-
4ch partiach w ,obrębie szarogłazowych zlepieńców. SIedząc utwory 

drdbnoziarniste w górę profilu zauważa się stopniowy zanik szarogłazo­
wej masy wią:żącej, przy zwiększonej stałości przewarstwień drobnoziar­
nistych ..o charakterze mułowcowym. !Podobne piaszczyste mułowce ,wy­
stępują w obrębie skał górnokarbońskich. 'z lbraku innych kryteriów te­
go rodzaju mułowcowe utwory zaliczono do serii 'górndkarbońskiej. Oma­
wiane mułowce o , niewielkiej grubości tworzą bądź to krótkie soczewy, 
bądź też ciągną się na dłuższej przestrzeni. Od góry przykryte są drob­
nymzlepieńcemz przewagą 'kwarcu, !które zalega drugie (górne) pasmo 
mułowcowe, miejscami zamknięte od gpry cienkim poikładem węgla . 
W nadkładzie drugi,ego pasma mułowcowego występują zlepieńe,e IUib 
gruboziarniste piaskowce zlepieńcowate. , 

Podane wyżej następstwo jest jednym z częściej obserwowanych, 
zwła,szcza w środkowej części opisywanego obszaru. W niektórych prze­
krojach, na :barozo krótkich przestrzeniach, zlepieńce międzymułowcowe 
wyklinowuj,ą się. W je$ymz przekrojów I(na zachód od wo2lgór2la Choj­
miak, fig. 1:) zamiast muł..owców notowano sine iłołuPki zawierające 
w stropie cienJkie warstewki drobnych konkrecji żelazistych . Podobne 
iłołupki bez konkrecji spotkano też na przedłużeniu pdkładu węglowego, 
zamykającego górne pasmo mułowców. , 

W segmentach poZ/bawionych wkładek drobnoziarnistych, 'zlepieńce 
dolnoikarlblQńskie przechodzą w zlepieńce górnolkarbońskie. Na pograniczu 
zlepieńce są przeważnie drobnoziarniste, złożone z materiału odpornego 
na wietrzenie. Stopień IPrzemycia osadu zmienia się talk po l'OzJciągłości, jak 
i w ~onie. Dotyczy "to zarówn..o zlepieńców dolnokaI"bońskich, jaik i wyżej­
ległych. Ogólnie jednak, przynajmniej w niektórych przekrojach w pobli­
żu ' granicy z kartbonem dol:nym, zlepieńce zdają się 'być bardziej ~gli­
nione. Wyraźniejsze ślady przemycia osadu zauważa się w pdbli:żu stref 
z mułowcami. ' 

Duże podobieństwo osadów g,rulboziarnistych dolno- i górnokarboń­
skich nastręcza z reguły poważne trudności przy ich rozdzieleniu. Szcze­
gólne trudności występują , w środkowych partiach segmentów zlerpień­
cowych. Na brzegach {p..o mzciągłości) rozdzielenie je.st łatwiejsze, po­
n'ieważ ,wkładki mułowcowe kończą się w zlepieńcach ,za pośrednidwem 
lepiej przemytych piaskowców lub drobnych zlepieńców !kwarcowych. 

STOSUNEK UTWORÓW GÓBiNO- 00 DOWOKAJBiBOŃS!KICH 

PrzedstLvwiona ;wyżej pobieżna charakterystyłka i następstwo utwo­
rów ułatwi podjęcie dySkusji nad rozwojem i wiekiem osadów występu­
jących na jpOgranicru serii ddlno- igórnokarlbońskiej w opisywanym ob­
szarze. Wysunięte zagadnienie było przedmiotem 'zainteresowania geo­
(logów przychylając){ch się do jednego z dwóch zasadniczych , Poglądów. 
iPierwszy z nich reprezentował opinię przyjmującą pełny profil strat y­
,graLfi.czny od dolnego do górnejgo karbonu,drUlgi lIla tomiast suponował 
obecność dyskordancji na przełomie obydwu oddziałów karbońskich. 
RzecznicyolbyldWu poglądów Zigodni byli w ~westii przebiegu samej gra­
nicy osadów dolno::: i górnokarbońSikich; różnice ~dań dotyczyły pozy-
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cji stratygraficz]J.ej utworów !budujących podstawową część serii górno-
k&rbońskiej. ' 

Zwolennicy dyskordancji wyrażali pogląd, że na zachód od zagłębia 
wa~brzyskiego 'brak jest ni'~zych warstw górnolkal'bońskich. Stanowisko 
takie wyraźniej sprecyzowane przez G. Berga ('1925) i poparte poszuki­
waniami paleobotanicznymi i(W. Gothan, W. Gropp, 1'9'3:3) zostało w za­
sadzie aprobowane w późniejszych opracowaniach. Zgodnie z nim w ob­
sza-rze na 'zachód od zagłębia wal1brzyskiego kal'tbon górny rozpoczynać ma 
seria westfalska leżąca w spągu warstwbiałokamieńskich 1 (G. Berg, 
193'8, 194'0). W zagłębiu wa]]brzyskim, gdzie znany jest pełny profil, w tym 
samym położeniu występują dolnonamurskie warstwy wałbrzyskie. 
W myśl poglądów zwolenników dyskordancji przyjmowano, że w ob­
szarze na zachód od zagłębia "wypadły" z profilu warstwy wałlbrzyskie, 
a ich miejsce zajęły utwory młOOsze. Ostatnio, nawiązując do wypowie­
dzi W. Gdthana 1(1. cit.!), podjęto próbę paralelizacji tych utwór ów z serią 
drobnozliarnistą środkowej części warstw IbiałokamieńSkich (lA. Gro­
cholski, 1960). W talkim ujęciu jeszcze bardziej wzrosłaby luka straty­
graficzna między dolnym a górnYm karbonem. -Należy jednak poidkreślić, 
że te same utwory r02'lpatrywane były ;przez innych jako odpowiedniki 
warstw wa~brzyskilc!h :(lE. Dathe, 1891, 189'2a, b; 'E. lDaihe, G. Berg, 1912; -
E. Dathe, IW. Petraschec!k, 1'913; G. Berg, E. Dathe, 19113; K. Dziedzic, 
1'960, 100'1). Ogólnie zatem biorąc, interpretacja stratygraficzna najniż­
szych ,warstw w profilu serii gómokarlbońskiej -obszaru na zachód od za­
głębia wałbrzyskiego rzutowała na wzajemny stosunek górnego i dol-
nego karbonu. ' 

Spostrzeżenia zebrane przeze mnie w rejonie Ja'błowa nie potwierdzi­
ły poglądów o obecności dyskordancji śródkarbońskich ,~K. Dziedzic, 1'9'6'0, 
19611). Kanbon gór,ny rozpoczynają tam utwory, które uznać można za 
czasowe odpowiedniki ,warstw wa~brzyskiC'h, co pozostaje w zgodności 
z obserwacjami poczynionymi przez E. Da'thego (1. ciJt.). P,onadto IW róż­
nych miejscach notowano ścisły związeik między dolnoka.:rfuońskirrn pod­
łożem a Igórnokarbonskim nadkładem. Wynikał on nie tyłko z ułożenia, 
lecz co ważniejsze, z litologii utworów. W strefach nie zaburzonych przez 
dyslokacje, na pograniczu obydwu oddziałów karbońskich, obserwowano 
zazwyczaj te same odmiany skalne, natomiast po rozciągłości skały usta-
wicznie się zmien1ają. _, , 

Bardzo 2ibliżone stosunki ,stwierdzono w okolicach Kamiennej Góry. 
Na dość dłurgimodcinlku \pojawia się ,tu szereg poprzecznych se,gmeritów 
różniących ,się litologią, :w !których obrębie spotyka się podobny typ 
osadów w dolnym jak i górnym karbonie. Przejście od jednych osadów 
do drugich odbywa się zależnie od segmentu, hądź lo poprzez ósady drob­
noziarniste, 'bądź też gruboziarni'ste 2. W obydwu przypa(iką.ch granica nie 
jest ostra, chociaż w przypadku Skał drobnoziarnistych nieco ~atwięj­
sza do wy;znaczenia. , W zasadzie zgadza się ona (w dU\Żym przylbUżeniu:) ' 
z -granicą przyjętą przez geologów niemieC'kich. Jeśli się uzna, że roz­
graniczenie zostało w miarę poprawnie przeprowadzone, wówczas nie-

1 iB'lwsze tnformacje w tej IkwestU, pa.trz.: DziedzIc, 1960. 
! 'Sugestia; aby na pog>raniczu wydzielać wanstwy przejśclowe ~. DziedzIc, '!9IHl) może 

,być sŁuszna dla kr6tk'ich odcink6w, Iecz ,traci sens dla odc!Jnk6w dłooszy,ch, -ponieważ utwory 
przejrŚciowe nie staalowią określonego elementu litologicznego. 



40 Kazimierz DziedzIc 

trudno zauważyć analogie w rozwoju osadów przemawiające za nieprzer­
wanym procesem akumulacyjnym. Wskazuje na to utrzymywanie się 
jednakowej subfacji od dolnego do górnego karibonu. Z tego samego 
wZlględu powinno się oddalić pogląd o następczym rozcięciu i wypełnieniu 
osadem gruboziarnistym tych segmentów terenu, w których dominują 
zlepieńce. 

Udziałolkreślonych subfacji i ich przestrzenny roZkład są zjawiskiem 
pierwotnym z okresu akumulacji rozwijającej się na przełomie obydwu 
oddziałów karbońskich, a wiążą się ze specyfiką sedymentacji rzecznej. 
Wczasie sedymentacji równocześnie tworzyły się osady zróżnicowane 
litologicznie.Osady grulbiej ziarniste gromadziły się w korytaoh poto­
ków, reprezentując depozyty łożyskowe, podc'zas gdy drobnoziarniste 
są akumulacją nadrzecznych równi zalewowych. (Przesuwanie się koryt 
modyfiikowało idealny model ro2'!kładu subfacji (K. Dziedzic, '19'616 b ). 
W procesie tym powstawały ,serie skośnie warstwowane widoczne w po­
jedynczych odsłonięciach. Z obecnością Skośnego wall"stwowania liczyć , 
się trzeba również w obszarach zakrytych, z tym że nie zawsze jest 
ono wówczas łatwe do ,zidentyfikowania. Wydaje się, że nieldóre po­
miary poczynione w sZYJhikach odnoszą się właśnie do tego typu war-

, stwowania. Z tym też wiążą się ddchylenia w zaleganiu notowane 
w sztucznych odsłonięciach, nieraz bardzo ;blisko siebie położonych. Od-
chyleń tych nie powinno się kłaść na ka~b tektoniki. ' 

OBSERWACJ'E NAD KIERUNKAMI TRiAJNSlPORll'U 

'Spostrzeżen'ia dotyczące przemieszczania sedymentu zebrano głów­
nie w odsłonięciach naturalnych i z tego w2Jględu miejsca ,obserwacji nie 
są równomiernie rozłożone w terenie ,badań. W rejonie Kamiennej Góry 
można ,było uwzględnić utwory dolno- i górnokal'lbońskie, na pozostałym 
obszarze natomiast dbserwacje poczyn'iono ty1lko w utworach górnokar­
bońskich. 

W terenie odsłonięte ' są zasadniczo Skały g,rulboziarniste, dlatego 
uwagę skupiono na analizie uporządkowania otoczaków, notując orien­
tację osi A i C otoczalków. Równocześnie rejestrowano obecność skoś­
nego warstwowania. 

Uporządkowanie Składników ,zlepieńca dolno- i górnokarbońskiego 
okolic Kamiennej Góry ilustrują wykresy koliste 3 zestawione na fig. 2. 
Na podstawie Wyikresów można wnosić o wschodnim kierunku przemie­
szczania osadu. W kierunkach transpor'tu i charakterze osadu nie za­
uważa się zasadniczych różnic, co sugeruje obecność :lJbliżonej topografii 
w ,000resie przełomowym od dolnego do górnego karb'onu. 

N a przestrzeni między Borównem i Gorcami zaznacza się większa 
różnorodność kierunków transportowych IW osadaC'h górnokarbońskich 
(fig. 3 i 4). Strzałki transportu wynikające z uporządkowania otoczaków 
ułożone 'są skośnie względem wychodni, a skierowane ku wschodowi 
z odchyleniem !ku północy lub południowi. ,ą.kośne warstwowanie w nie­
których odsłonięciach wskaooje na częste 2Jmiany nurtów (!fig. 5). O prze­
mieszczaniu względnie rozdzielaniu się nurtów można sądzić również 
na podstawi:e orienta1cji otoczaków w odkrywce dkolic Czarnego Boru . 

• ,D[a wszystkich wy'kresów koll[styeh stosowano rżut z górnej półkuli. 
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Fig_ a. Wyikresy uporządkowania składni,k6w w zlepieńcach rejonu Kamiennej 
Góry 
i[)j.a.grams -of ,axrangement ·of components inconglomerates ,o,f the Kamienna 
Góra region 
I-III - zlepieńce d run oklal'b ońs:lcie; I i 'HI -, s;przętone wY'l!:resy orienta~i osi C i A 
otocz8'k6w; Ha i ,I1lb - roZldzie1one wyltoresyorientacji osi C i .A, w 'kole projekcyj­
nym 'IIb na'!lies'iono bieguny odclSk6w ofragmen·t6w kałamilt6w z odkrywki sąsied­
niej Cpor. fig. 6); iV-'V - orientacja otocza:k&w w zlepieńcach warstw wałb'rzysklch 
I-III - !Lawe.r Carbanif:feroUlS C'QłIIglomerates; ,l and III - coU(pled 'dłegrams ol orien­
tation ol C and A axes af rpeblbles; Ua and Ub - 'Separated diagrams of orienta~ion 
ol C ·and A axes ol pe!1bles; in IProjection dr.cle ,IIb are ShoWDPoIes ol imprints ·ot 
ca~amite ofraog'rnents at the a<ljacent elCposure I(comp, Fig. 6); IV-V - orientation 
ol peb'błes in conglomerates ol uhe 'Wałbrzy,ch becls 

Na przeciwległych ikrańcach wymienionej c:xłkrywiki, Z'buidowanej z gruc 
boziarnistych zlepieńców reprezentujących depozyty łożyskowe większej 
arterii rzec'znej, notowano kierunki wskazując,e raczej na rozwidlanie 
się nurtu. 

Obserwacje nad kierunkami transportu r02!pa trzone łącznie z roz­
mieszczeniem suibiacji prowadzą do wniosku, iŻe gruJbszy sedyment 
przemieszczany był ku wscihodowi przez potok płynący zakolami, prze­
biegającymi ,skośnie do dzisiejszych wychodni. 

Na uwagę zasługuj-e mąteriał okruchowy zawarty w zlepieńcach. Na 
odcinku między Kamienną Górą a Czarnym Borem skład petrograficzny 
nie zmienia się w sposób 'zasadniczy, mnniejsza się natomiast grubość 
ziarna. Począwszy od Czarnego Boru ku wschOdowi zaznacza się wzrost 
gru'bości fralkcji i większe zróżnicowanie składu. Zja,wiSko to nie wydaje 
się być przypadkowe, lecz wiąże się przypuszczalnie z roZ'kładem ów-
czesnej sieci rzecznej. . 
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Fig. 5.' Przykłady 71IIlienności kierunków skośnego warstwo­
wania w poszczególnych odkrywkach 
Example of change in direction of cross bedding 
in the individual exposures 
u - W8l'1Stwy białokamieńsk!ie; !2 - warstwy wałbrzyskie 
l - Biały Kamień oods, 2 - Wałbrzych beds 
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Nawiązując do romnies'zczenia litofacji, kierunków sedymentacyj­
nych i wY'kształcenia ,osadów można dojść do wniosku, że na przestrzeni 
między Gorcami i Kamienną Górą zaznaczały się wpływy dwóch arterii 
rzecznych o niejednakowej energii transportowej. Jedna arteria odwad­
niała o:bszary zachodnie i(iblok Karkonoszy) i nazwać ją można "karko­
noską", drugą zaś - drenującą tereny południowe, a spływającą z rejo­
nu dzisiejszych Gór Kami,ennyc'h ,oikreślać się będzie jallw "kamienną". 
Pierwsza, o mniejszej zdolności transportowej, stanowiła prawdopodob­
nie lewobrzeżny dopływ rzeki Kamiennej. Miejsce łączenia się obydwu 
arterii zapewne ulegało zmianie, ale w określonym etapie sedymentacji 
namurskiej ujście dopływu "karkonoskiego" znajdowało się gdzieś w rejo­
nie Czarnego Boru l(f.fig. 6'). W rejonie tym znajdujemy bowiem ostatnie 
wystąpienia grubych konglomeratów (typ konglomeratów bialokamień­
skic'h) dobrze rozwini~ych w zagłębiu wałbrzyskim, gdzie gromadziły 
się przy współdziałaniu potdków płynących od południa. W ich przedłu­
żeniu - na zachód od Cmrnego BOru, w pewnej odległości od granicy 
z karbonem dolnym - występują zlepieńcowate (piaskowce i zlepieńce 
zawierające pojedync'ze większe otoczaki 'kwarcu, 2lgrupowane niekiedy 
w cienkie ławice i smugi. W miarę oddalania się ku zachodowi, osad jest 
na ogół grubiej 'ziarnisty i ,gorzej przemyty. Ta1ci typ osaduspotyika się 
jeszcze w odległości 1,6 km na zachód od starej sztolni "Concordia" 

+--~'-------------------------------------------------------------

Fig. 3. Wykresy uporządkowania otoczaków w 2llepieńcach warstw wałbrzyskich 
między Borównem i Gorcami 
Diagrams ()f a-rrarugement oof pebbles in oconglomeroattes of the Wałbrzych 
beds between Borówno and Gorce 

Fig. 4. Wykresy uporządkowania otoczaków w zlepieńcach warstw białokamień­
skich między Borównem i Gorcami 
Diagrams oi arran-gement of pebbles in conglomerates of, the Biały Kamień 
beds between Borówno and Gorce 
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(okolice lini profilowej 2~2', na fig. 1). W spągowej partii zlepieńców za­
legających tu iłołupki występują pojedyncze, duże, ogładzone bloki wiś­
niowo zaJbarwionego ,kwarcu oraz skały zbliżonej do porfiroidu. 'Zlepień­
ców o podobnym charakterze nie dostrzega się w ,kierunku Kamiennej 

Fig. 6. Rysunki rekonstrukcji paleogeograficznych 
Drawings at ,palaeogeographlc reconstructions 
A - malP:ka kierun'k6w 'Sedymenota,cy'jlIlyoh sporządzona n a 
podstawie uporządKowania otoOczaków w 
z l e p i e ń c a c <h nastlWu!I ących warstw: l - d<1lnokartboń­
skich, ~ - wałbrzYlskich, ;3 - W zlepieńca-ch kwarcowych 
waTstw b1ałokamiemkioo, 4 - w zlepieńcaoo kwarcy,towych 
warstw bialakamieńskich, li - w zlepieńcach kwaTcytowych 
~ 'szybu "Witold"; lIla podstawie ułożenia odcis­
~ 6 w roś [ i n n y c h: {j - -w utworach dolnokaa"'bońskich; 
na pOdstawie s -kośnego waTstwowania: 7 -
,-- -----~-'ach wallbrzy-skich, 8 - W warstwach białokamień-

'l:S - Zlodealizowany ,przebieg .naanu.rskiej . sieci rzecznej; 
rstrza'łki wsk,azU(ją generaLny k:ierunek m,gracji łożysk rzecż­
nyeh 
C - hydrogorad'ia wsp6łczesna -
A - Ma,p at sed1menta-ry directlons ma<l.e o n t h e b a s i s 
of aranged pe'b 'bles in the e-onglomerates 
c.f the following 1>edrs: 1 - Lawer. Car'bonilerous beds, 2 -
'Wałbrzych becls, 3 - in qua,rtz · cong'lOllIlerates at the Biały 
Kamień -beds, 4 - in quartzite cOll'glamerates at the Biały 
/Kamień beds, li - in quartzite cong1omerates c.f the shaft 
,,!Witold"; o fi t h e b a s 'i s o ol ar r a fi g e m e n ,t o f 'P l a n t 
lmprints: 6 - in the Lawer ,CaT'bonill'erous formations; 
on the _basis oO ·f c ·r.oss bedding: 7 - ,in the 
iWałbrzych beds, 8 - In the 'Biały Kamień becls 
B - Ideałized' course at ,the Namurlan drainage ,pattern 
Arrows sh<>w a geneTM dlrection oof mlgrat-ion of river 
'becls 
C - 1Jresent-day hyidrography 

Góry, z czego wnioskuje się, że na odcinku między linią profilową 2-2' 
(iig. 1~ i Kamienną Górą łożysko głównego potdku przebiegało wówczas 
po północnejstroonie dzisiejsz-ej wychodni górnokal'lbońskiej. W obrębie 
tej wychodni występują drobnoziarniste i <fitogeniczne ekwiwalenty zle­
pieńców deponowanych wzdłuż i wpoibliżu wspomnianego łożyska. 

Jeśli się uwzględni szere.g praiilów poprzecznych odsłaniających 'Pod­
stawową część serii górnokarbońSkiej dbszaru leżącego na zach6dod 
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Cmrnego Boru, wówczas można dojść dp wniosku, że w pewnym etapie 
rozwojowym zdolność transportowa potoku "ikarkonoskiego" zwiększyła 
się, ale nie osiągnęła rozmiarów rzeki Kamiennej, dla której w owym 
czasie charakterystyczne były grube kamieńce z ,przewagą dobrze zao­
krąglonych składników , kwarcytowych, odsłoniętych dzisiaj w postaci 
zlepieńców w rejonie Czarnego Boru, a Obserwowanych przeze mnie na 
powierzchni oraz w kQpalni "Witold" w Gorcach. Te grube /konglomeraty 
przypominają aluwia łożyskowe większych rzek:. Konglomeratów o takim 
uziarnien.iu nie IBpotylka się na ogół ,wśród odpowiadających im ,osadów 
górnokarbońskich, występujących , na zachód od Ozarnego Boru. Wspom­
niany .obszar ' leżał w zasięgu potoku o mniejszej ikompetencji, meandru­
jąceg.o w obrębie własnych nanosów, co sprzyjało przemy;waniu osadu 
i względnemu wzbogacaniu w depozyty łożyskowe. rw okresach więk­
szyoh wód dochodziło do uruchamiania i przesuwania gruJbs:zej frakcji, 
odpowiednio już zróżnicowanej petrograficznie, złożonej uprzednio 
w górnym biegu potdku. W etapach itakich, jeśli 'trwały one dostatecz­
nie długo lub powtarzały się częściej, w górnym odcinku mogły się two­
rzyć osady słabiej przemyte' niż w dolnym, gdzie w nowych warunkach 
zachodziło dalsze wzbogacenie w większe Składniki. W ten sposOb wzdłuż 
biegu potoku złoilone zostały grubsze żwiry odpowiadając.eolkr,esowi de­
pozycji dolnych warstw bia·łokamieńsikich, za'kumulowanych na wscho­
dzie przez rzekę KamIenną. Zatem w tynt samym mniej więcej czasie 
dwa różne reżimy rzec2me ,odwadniające niejedna!kowe .obszary gr.oma­
dziły Osady ł"óżniące się litologicznie. W <takim ujęciu chodziłoby raczej 
Q rÓŻnice litofacjalne, a nie s'traty;graficzne. 

Wyrażony pogląd ,;majduje uzasadnienie w badaniach mikroflory­
stycznych wykonanych przez T. Górecką {19166), zgodnie 'z którymi w.osa­
dach drobn.oziarnistych towarzyszących spągowej partii zlepieńców bia­
łokamieńskich (w okolicy 'Białego Kamienia -mgłębie wałbrzySkie) 
i w osadach opisywanych (okolice Borówna, KamIennej Góry, Przedwo­
j,owa) :znajduje się wspólnyze.spół sporowy. Według T. Góreokiej .osady' 
te należą do namuru B. 

UIPrzednio jU'ż nadmieniłem, iż niektórzy geolodzy umali podstawo­
wą część .utworów górndkaIibońSkioh wra'z z opisywanymi grubiej ziar­
nistymi zl~ieńcami z obszaru na zachód od ' Gorców za, osad młodszy od 
dolnej części zlepieńców białokamieńs'kich rejonu wałlbrzyskiego. ;Po-; 

' gląd ten opierał się zasadniczo na dawniejszych oznaczenia,ch florystycz-
nych, w których szczególnie podkreślona jest forma Neuropteris schle'" 
hani. Należy ·zaznaczyć, 're w nowszych opracowaniach ta sama forma 
podawana jest również dla namuru A (V. Havlena, 1960; E. O. Nowik, 
19(5). 

Uwzględniając przeto spostrzeżenia natury sedymentacyjnej i wnios­
ki dotyczące stratYigraiii ,dochodzi 'Się do przekonania o nieprzerwanej 
sedymentacji śródkarbońskiej w rozpatrywanym obszarze. Sedymentac­
ja przebiegała w sposób ciągły od dolnego ka~bonu po wyższe ogniwa 
karbonu górnego. I jeśli pod tym względem istnieją analogie z zagłębiem 
wałtbrzyskim, gdzie wykazano przejście od dolnego do górnego karbonu 

, W 'lliekJt6rych próbkaCh pochodzących z podstlawowe1 c2'JęŚcIi utworów g6mokamoń- ' 
skich z dbsza.u na zachód ,od Gorc6w T. G6recka notowała Z8!ąlOły spO!'owe charaktery­
styczne d[a n.lższeg·o iIlamuru - informacja U'stna. 
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(iH. Teisseyre, 19'59), to nieporównywalne są warunki gromadzenia się 
osadów w obydwu rejonach. Konfrontacja ,osadów występujących w oby­
dwu rejonach ujawniała pewne różnice litologiczne i miąższościowe, któ­
re ' odnoszono do dyskordancji śródkaI'bońSkich. 

POROWINANIE ZAGLĘBllA WALBRJZYSKlEGO Z REJONEM ZACHO[)NIM 

W zagłęlbiu wałbrzyskim i na zachód od niego występują osady młod­
szego paleozoilku, które, jak się na ogół przyjmuje, 'zaczęły się gromadzić 
w karbonie dolnym. IPoczątkowo w obydwu rejonach nastąpiła 'sedymen­
tacja lądowa, w wyniku której powstały utwory ,gruJboklastyczne. W wyż­
szej części kallbonu doln~o {,górny wizen)dbszar akumulacji ' pokryło 
częściowo morze rozprzestrzeniające się w kierunlJru zachodnim (H. Za­
kowa, 1'95181). Między Wałbrzychem a akolicami poł,ożonymi na zachód 
dolna powierzchnia utworów zawierających faunę morską stanowi w pew­
nym przytbli:żeniu poziom niwelacyjny. Górna natomiast powierzchnia 
podnosi się od zachodu w kierunku rejonu wallbrzyskieg,o, co wskazuje 
na dłużej trwający tutaj reżim morski, wyn:i:kający z intensywniejszego 
osiadania zJbiornika. Właściwość ta zaakcentowana dolnokaroońskim ,,kli­
nem morskim" 'była pierwszą przyczyną nie jednakowych warunków se­
dymenta:cyjnych w IPorównaniu z rejonem zachodnim, a co ,za tym id'zie 
kontrastu twoll"zących się ,osadów. Kontrast zaznacza się w utworach 
dolno- i górnoikarbońskich. W wyższej części 'karbonu dolnego z rejonu 
wa~brzyskiego występują wkładki z .fauną m.orską, natomiast w okolicy ' 
Kamiennej Góry, w tym samym mniej więcej [poziomie, obserwuje się 
cienkie przewarstwienia fitogeniczne. Brak wkładek fitogenicznych w re­
jonie wallbrzyskim wiązano dawniej z dyskordancją wynikłą wskurtek 
fazy ,sudeckiej, natomiast rÓŻnice w wykształceniu niższych ogniw serii 
górnokarbońsikiej obydwu rejonów odnoszono do dyskordancji .odpowia­
dającej tfaziekruszcogórskiej. 

Uprzednio już zwracałem uwagę, że rejon wa)brzyski ceohowała więk­
sza ruchliwość wyrażająca , się osiadaniem dna 2Jbiornika i dłuższym po­
kryciem morskim. Gdy w rejonie ,wa~brzySkim panowało jeszc2le morskie 
środowisko sedymentacyjne, na zachodnim obrzeżeniu tworzyły się osa­
dy lądowe, a w sprzyjających ok.olicznościach powstawały nawet cienkie 
przewarstwienia fit.ogeniczne (Kamienna Góra). [p.o ustąpieniu morza 
w wyższej części kaI'!bonu do1nego, .osady fitogeniczne gromadziły się 
okresowo również w sąsiedztwie zagłębia wa~brzyskiego (Ja'błów). Licz­
niejszy udział tych ,osadów zamaczał się w namurze i westfalu, z tym ile 
punkt ciężikości przesunął się w stronę zagłęlbia wałlbrzySkiego. W porów­
naniu 'z rejonem zachodnim stlwierdza się tu ponadto większą ogólną 
mią'ższość .osadów i Ibogatsze zróżnicowanie lit.ologiczne, przy stosunkowo 
dużej stałości poziomej poszczególnych odmian. 

Różnice w rozwoju ,osadów wynikały z odrębności 'strukturalnej oby­
dwu rejonów. Rejon wałbrzyski wykazywał cechy basenu, zachodni na­
tomiast ujawniał właściwości piedmontu (1(. Dziedzic, 1'966b). Rejon 
pierwszy, obejmujący zagłęibie wałbrzyskie i partie 'be~ośrednio przyle­
głe, stanowiłstr~turę wczesnohercyńską o założeniu wulkanicznym. 
a raczej kryptowulkanicznym IQ!(. Dziedzic, 19166a). W późnym dewonie 
w obrębie tej struktury uf,ormował się basen wailirzyski, przy współu­
dziale mechanizmu typu cauldron subsidence. W wyższym karhonie' 



Zagadnienie śródk;arbońskich dyskordancji 47 

dolnym basen ten zapełniany był utworami klastycznymi, a z rzadka 
biochemicznymi, osadzanymi w środowisku morskim, zmieniającym się 
ku górze 'w kontynentalne, z >bogato reprezentowaną subfacją bagienno­
-torfowiskową w kal'lbonie górnym. Rejon zachodni, przedstawiający typ 
pioomontu, gromadził w swym zasięgu zasadniczo aluwia gruboklastycz­
ne, wOlbrębie których sulbfacja bagienno-torfowa w21ględnie drobnoziar­
nista ograniczała się do nadrzecznych równi zalewowych. Przeważającym 
typem osadu są tu depozyty łożysk strumieni i potoków, nieikiedy z "pię­
trowym" nakładaniem się a[uwiów łożyskowych hez udziału osadów 
równi zalewowych i depozytów 'bagiennych I~K. Dziedzic, praca w przy­
gotowaniu do druku). Przestrzenne rozmieszczenie sUihlacji, szybka zmien­
ność po rozciągł.ości i wskaźniki kierunkowe transportu pozwalają łączyć 
sedymentację tego typu z meandrującymi P'OtOkami i migracją koryt 
rzecznych :(V. S. Jaiblokov, L. N. Botvinkina, A. ,P. Feofilowa, 1961). 
Układanie się skał drobnoziarnistych, czasem węglonośnych, w postaci 
s,oc2Jewek "nad sobą" w profilu warstw karbońSkic:h; zdaje się potwier­
dzać pogląd o akumulacji wzdłuż płaskich dolin rzecznych (lK. Dzie­
dzic, 19'65). 

Z materiału przedyskutowanego w artykule wynika, że przy szuka­
niu odpowiedzi mających wyjaśnić rÓŻnice osadów karbońsikich rejonu 
wa~brzysikj.eg'O jJ zachodnieg;Q, należy w pierws,zym rzędzie uwzględniać 
odrębne właściwości strukturalne obydwu, reJonów i wynikający ,stąd 
nie Jednakowy styl sedymentacji. Bagatelizowanie porwyż,szych faktów, 
a uwzględnianie jedynie !lmntrastu wyniikającegoz /porównywania .osa­
dów może nasuwać myśl o śród!kal'lbońslkich dyskordancjach. 

WNIOSKi! 

Watżniejsze wnioski wynikające z Ibadań utworów pogranicznych 
dolnego- i górnego karbonu IW .obszarze między Gorcami a Kamienną 
Górą można streścić następująco: 

1. W opisywanym obszarze istnieje przejście od 'Osadów dolno- do 
górnoikarbońskich. !Przejście wyraża się jednakowym charakterem lito­
logicznym osadów, zbliżonym ro:zJkładem prz.estrzennym .określonych 
subfacji maż podobnymi kierunkami sedymentacji. . 

2. W podstawowej części serii górnokarbońskiej występulją ulj;wory 
stanowiące cza,sowe odpowieldni!ld dolnonamurskich warstw wałbrzy­
skich z zagłębia wałlbrzyskiego. 

3. Różnice w rozwoju serii karbońskiej, za:zmaczające się między ob­
szarem opisywanym a przyległym rejonem wa~brzyskim, wynikają z 
odrębności strukturalnej obydwu .rejonów. Rejon wałbrzyski wykazy­
wał cechy Ibasenu, zachodni natomiast ujawniał właściwości piedmontu. 

4. W obszarze za,chodnim, ;Q typie piedmontu, gromadziły się zasad­
niczo aluwia grubdklastyczne, w obrębie których sUibfacja bagienno-tor­
fowiskowa względnie drobnoziarnista ograniczały się do nadrzecznych 
.równi zalewowych. Przeważającym· typem osadu są depozyty łożysik:.o­
we, które rozszerzały swój zasięg drogą migracji koryt rzecznych. 

Katedra Geologii ,Ogólne!! 
Uniwersytetu Wr,ocławskiego 
WrocłaW, ul. CylbulJskiego 30 
Nadesłano dnia 11 lutego i1967 !r. 
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IIPOBJIEMA BHYTPUKAPBOHOBLIX HECOrJIAcu:R CEBEPO-3AI1A)J;HOR ąACfU 
CPE~CY ,l(ETCKOR MY JIL,l(LI 

Pe31Ol\1e 

B pa60Te paCCMaTpHSaeTclI BOnpoc COOTHomeHHll Bepxne:. 11 HHlKHeKap6oHoBLIX oTrrolKeB1llł 

CeBepo-3an8;D;Hoit 'laCTH Cpe;D;HCY,IleTCKoit MYJIb,!J,'b1. K BOCTOKy Hccne,u;yeMhlit paitoH coe;D;HIDIeTClI 

c Barr6lKHXCKHM yrOJIbBLIM 6acceitHoM, npollBJIlllOll(HM HeCKOJIbKO APyroe .p8.L\lilllJIbHOe pR3BHTHe 

H 60JIbmyIO MO~OCTb OTJlOlKeB1llł. Pe3YJIbTan.x cpaaHeHHlI cepHit lI:ap60Ha 060BX paitOHOB 

CKJlOIIJIJm HeKOTOpLIX reoJIOrOB li: nplłHllTB10 B OUHChIBaeMoM paitoBe BHYTPHKap60BOliLIX Be­

corrraCB/ł. 

ABTOP (K. ,lJ;3e,z6HU;, 1960, 1961) ylKe paHbme YKa3blBarr Ha BenpepblBBoe oca,n;lI:oBaKOrrneHHe, 

rro,o;06BLIM 06Pa30M Kall: H B Ban6lKBXCKOM 6acceitHe. OTJUl'lIIlI .B pa3BHTHH cepHit Kap60Ha Be 

lIBJllIeTClI, rro MBeHBlO aaTopa, pe3yJIbTaTOM HecorrracHit, a 06ycnOBJIeBbl CTpYKTYPBbIMJI OC06eH­

HOCTJIMH 060BX paitOBOB. Barr6lKBXCKHII: paitOH npOllBJlllJl 'lepn.x 6acceitHa, 3arra.,n;m.rit lKe-

06HapYJKHBaIT 0c06eHHOCTH rrpe,o;ropBoit 06rracTH. Barr6lKHXCKHit paitOH, BKJUO'!alO~ BalI-

6lKHXCKHit yrOJIbHbllt 6acceitH li Berrocpe,IlCTBeBBO K HeMY npHJIeraIO~e y'!l1CTKlH, ape,o;CTaBlDIJJ 

co6oit paBBerepD;HHcKyIO CTpYKTYPY c KpmrroayJ1KaHH'leCKHM 3arrOlKeBlIeM (K. ,lJ;3e,o;3HD;, 1966a) 

B n03;D;He,o;eBOHCKoe BpeMll B npe,Ilerrax 3Toit CTpYKTYPl>l C.pOPMHPOBarrCg Barr6lKHXcKHit 6ac­

ceitH. OH 06pa30BarrCJI B pe3yJIbTaTe KOTrroo6pa3HOrO oce;D;aHHll. B BHlKHeM Kap60Be B 3T9M 6ac­

ceitae npo,o;orrlKllTerrbHoe BpeMll CoxpaHHnClI MOpCKO:lt pelKllM. B aepXHeM lKe Kap60Be 06HJIbBO 

pa3Bl1BaeTClI 6orroTHo-Top.pmall cy6.pau;Hll. B 3arra;D;HoM paitoHe c oC06eBBOCTJIMH npe,o;rOpHoit 

o6JIaCTl1 rrpe06rra,IlaJUI KPYIIHOKrraCTH'leCKHe annIOBHarrbKhle OTnOlKeHHll. BonoTHo-Top.pmoe, 

OTHOCHTeJIbHO MeJlK03epHllCToe BeIqeCTBO OrpaB1l'lHllaJlOCb R DoiłMeHBblM Y'lBCTKaM. K npe06-
JIa,IlaIOII(eMY THIIY OTrrOJKeHHit OTHOClITClI 3,IleCb pycnOBble oca,IlKH p}"łbeB H rrOTOKOB. Uccne,IlO-. 

BaHHlI yKa3blBaIOT Ha lIaJIH'lHe MeallAPHPYIOIqHX DOTOROB H nepeMeIqeBlIe pe'lllLlX pyceJI. 
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Kazimierz DZIEDZIC 

THE PROBLEM OF INTIM.-CARBONIFFlROUS DISCORDANCES IN THE NORTH­
-WESTERN P.ART OF TIlE INTRA-SUDETIC TROUGH 

Summary 

The article deals with the problem of the relation between the Upper and Lo­
wer Carboniferous formations in the north-western part of the Intra-Sudetic de­
pression.Towards the east, ,j;hearea under discussion joins the Wal:brzych Coal 
Basin, in which a somewhat different facial development and greater thickness 
are observed. A comparison of the Carboniferous series in both areas forced some 
ge()loglsts ,to a'C'cept !the presence of the Intl'8.-Carboniferous discordance in the 
area considered. 

The present author {K. I])ziedZic; 1960, 1961) already earlier pointed to a con­
tinuous sedimentation in this area, similarly as in the Walbrzych Coal Basin. Ac­
cording to this author the differences in the development of the Carboniferous 
series were a result of specific structural character of either region and not due to 
discordance. The Walbrzyc'h region reveals some features of a basin, whereas the 
western one discloses ·certain properties of piedmont ,area. The Walbrzych region 
that embraces the Walbrzych Coal Basin and the adjacent areas was an early 
HercynIan structure of crypto-volcanicorigin /(K. Dziedzic, 1966). 

At · the .late Devoniail · time, the Walbrzych Coal Basin developed within this 
structure. It was formed due to a mechanism of cauldron subsidence type. In the 
Lower Carboniferous period, the basin was long influenced by marine conditions. 
In the Upper Carboniferous, however, a rich boggy-marshy subfacies developed. 
ID the western region of piedmont ty.pe, coarse-elastic ·allUlVia .predominated. The 
boggy-marshy or fine-·grained subfacies was restricted to the riverside overfiood 
plains ·only. Stream and torrent deposits are here a prevailing type of formations. 
Theexamdna!tions point also to tlle existence of meanderilIlg streams and to +,ha 

migration .orf river channels. 
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